
Aby wymontować mieszek i gałkę z auta trzeba jedynie w miarę solidny klucz, tzw . żabę i poprzez jakiś kawałek materiału (by nie zniszczyć starej 

gałki ) zacisnąć na gałce i próbować ją ukręcić .Gałka jest wkładana na wcisk ,ale nie siedzi jakoś specjlanie mocno ,po ukręceniu kluczem ,można 

ją ciągnąć do góry jednocześnie obracając aż wyjdzie .  

 

 
 

Po ściągnięciu gałki ,wyciągamy ramkę z mieszkiem i idziemy do domku montować nowy mieszek do ramki .Ramka ma zatrzaski ale pociągając 

zamieszek ku górze łatwo wychodzi .  



 
Ze starego mieszka musimy wyjąć gumowy wkład który mocuje mieszek do ramki ,i przełożyć go do nowego mieszka ,trzeba dziurkaczem w 

odpowiednich miejscach zrobić otwory ,a następnie zszywaczem biurowym zszyć gumowy element z mieszkiem .  

 



 
 

W kolejnym etapie należy mieszek połączyć z ramką poprzez zaczepy w ramce,tu trzeba uważać by nic nie połamać .  



 

 
Gdy już mamy mieszek połączony z ramką ,pozostaje nam tylko podpiąc podświetlenie gałki ,a te najlepiej wziać z zapalniczki .W tym celu należy 

górną obudowę konsoli ,tą w której jest przycisk świateł awaryjnych ,wyjąć .Obudowa jest na zatrzaski i bardzo łatwo wychodzi ,należy tylko odpiąć 



wtyczkę od włacznika świateł awaryjnych i mamy super dostęp do zapalniczki .Odpinamy wtyczkę od zapalniczki i lutujemy do niej przewody od 

gałki , plus jest na przewodzie niebieskim ,a masa na czarnym .  

 



 

 

Kiedy już mamy polutowane przewody podpinamy wtyczkę do zapalniczki i sprawdzamy podświetlenie właczając światła  

 



Jeśli wszystko działa zakładamy obudowę konsoli ,mocujemy gałkę i mieszek z ramką i cieszymy się z efektu wykonanej pracy  
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